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BZIESIĘĆ PRZYKAZAŃ POLSKICH 


Jam jest Polska, matka ludu polskie 
go, uwolniona z niewoli ruskiej, pru-: 
skiej i austrjackiej. 

1. Nie będziesz miał żadnych królów 
ani panów nad sobą, ale rząd wybrany 
przed lud, z ludu i dla ludu. 

2. Nie będziesz brał na darmo imie- 
nia Polski; nie pozwolisz też obcym 
nieważać, lekceważyć i poniżać Ojczy-, 
zny twojej. 

3. Pamiętaj, abyś po wszystkie cza- 
sy święcił dnie, w których ogłoszoną 
została Wolność i Równość Stanów w 
Ojczyźnie twojej. 

4. Czeij rząd Polski, wybrany z na- 
rodu i dła narodu, i po wszystkie cza- 
sy miej w pamięci i poszanowaniu 
imiona tych, którzy krwią i poświę- 
ceniem wywalczyli wolność ojczyzny. 

5 Nie zabijaj w sobie poczucia przy- 
należności polskiej; nie pozwól, aby z 
zewnątrz mącono twój rozum obietni- 
cami na twoją szkodę. 

6. Nie staraj się nigdy o cudze łaski 
4ytuły i względy, jako o zagraniczna 
tandete. W Polsce masz dosyć mad- 
drych, statecznych i zdolnych ludzi, 
którzy ci powińni wszystko uezynić. 

7..Nie pozwól, aby ei kto wykradał 
twoją ziernię, twój przemysł twój han 
del, twoje prawa, twoją wolność: Te 
dary, które masz strzeż jako źrenicy 
oka twego, broń do ostatka sił twoich. 

8. Nie pozwól, aby cię okłamywano 


wie. Bądź roztropny i mądry, umiej 
rozpoznać szkodnika i od siebie od- 
dalić. 

9. Nie pożądaj cudzej głupoty, pychy 
i zarozumiałości. Pamiętaj o ten, że 
szczycząc się cudzem, poniżasz wszy- 
stko, co jest twoje. 

10. Nie miej u siebie niczego, co jest 
obce; ani obcej kultury, ani obcej mo- 
wy; obcych wpływów w polityce i w 
kościele; ani obcego przemysłu; ani 
obcego handlu; ani żadnych innych 
rzeczy, które obcómi są. 


PO ŚWIĘTACH 

Kościół Polsko Katolicki, Zmart- 
wychwstania Polski, w czasie świąt 
Wiełkanocnych, odwiedzili wierni z 
okolie jak: Butler, Summit, Vanx Hah 
Springfield i Harrsion. 

Wszyscy uczestnicy nabożeństw, roż 
radowani, z większą jak dotąd wiarą 
w lepszą przyszłość powróciłi do do 
mów gwoich. 

Pobłogosławił nam Wszóchmoeay - 
Bóg i złączył nas wianą i miłościa w 
jedną rodzinę, a czego dówóde ta ta 
mrówcza praca i wysiłek nad: wykpó- 
czeniem i upiększeniern ołtarza, g% cą 
Bogu wszyscy składają dzięki. Składa 
też dzięki za pracę przy ołtarzu, ław: 
kach i stołach panom: K. J. Kacie, W. 
Dragan, A. Żżajkowskiemu, J. Owsiako- 
wi, Wielgusowi, Za Kwiaty pp. Już- 
wiak, Zojkowskim, Zmysłowskim. Zá 


i świadczono przeciwko tobie fałszy-obróz na Ołtarz i dywan, ; aniom: Ma- 


sełko z Harrison, N. J., Panu J. Sato- 
vemu z Butler, N. J. za Organ —Ks. 

Józef Zięlonko wraz z całą parafją. 
Przyjął Sakrament Chrztu świętego 
Alfred Sobko, syn Wacława i Janiny 
małżonków Sobko, świadkami chrztu 
byli: Józef Sobko i Walentyna Karwo- 
wska. Młodemu parafjaninowi: życzy- 

my długich a szczęśliwych lat życia. 
Redakcja 


O KAPŁAŃSTWIE 


W dwunastym wieku widzimy ducho 
wieństwo u szczytu chwały, które po- 
trafi rządzić całą niemal Europą, zaś 
na. rozkązy biskupów i papieży, walą 
się trony, mocarstwa i królestwa. 
Myśmy Połacy wiele t eż ucierpieli 
od tej kasty kapłańskiej i jej to mo- 
żem podziękować, za 150 letnią nie- 
wolę pod trzema zaborami i tułaczkę 
po obcych krajach. 

P. Jeżeli wszyscy ludzie są kapłana: 
mi, to dlaczego są jeszcze specjalni 
kąpłani? 

O. W czasach dzisiejszych, a szcze- 
gólnie nam Polakom, byłoby bardzo 
trudno wprowadzić Apostolski zwyczaj 
Dziś, gdy kapłani kompetentni chcą 
z ludem polskim pracować jak Bóg 
żąda i ustanowił; to zamiast lud pol- 
ski pomóc takiemu kapłanowi, oto- 
czyć go opieką i dopomódz w wyswo- 
bodzeniu się; to jeszcze utrudnia zboż 
ną pracę: darzy prześladowaniem i 
płaci wyzwiskami, chełpiąc się tem, że 
znieważył swojego rodaka. dla cudzej 
chwały i korzyści. A, eóżby to dopiero 
było, gdybyśmy zaczęli prawdziwie po 
Chrystusowemu i Apostolsku ` służyć 
naszemu Bogu... Dlatego też do cza- 
Bu;'pokąd my Polacy nieżbadamy grun 
townie Pisma świętego, dopokąd nie- 
wyzbędziemy, się przesądów, dopokąd 
nie -zdobędziemy największego skdrbu 
to powszechnej wolności i nauki. Mu- 
simy: mieć przewodników ditchotsych, 
którzy w osobnych ku temu póświęco- 
nych zakładach wyszkolą się. Lecz mu 
simy wiedzieć i pamiętać o tem, że tak 
jak. rzemiećlnik ukończywszy nauki i 
dentfiwszy dyplom, ma wszędzie pra- 


"budynkiem jesteście”. 


wo rozpocząć swój zawód. Tak też i 
ksiądz, gdy ukończy seminarjum, żda 
eszamin'i otłżyma dyplom jest tylko 
rzemieślnikiem i wolno mu jest wszę- 
dzie gdzie lud go zapotrzebuje, zzeł- 
niać swój zawód. Tak jak nie wszys- 
cy stolarze, zegarmistrzowie, ślusarze 
cieśłe, murarze i inni rzemieślnicy, 
choć w jednym zakładzie się kształcili 
sa dobrymi rzemieślnikami. Tak też 
mamy rozumieć i o ksłężach, Nato: 
miast w Chrystusowem Powszechnóm 


FKapłaństwie, wszyscy kapłani sa do- 


brymi kapłanami, bo Chrystusową ro- 
botę robią, a do których św, Paweł 
tak si ęodzywa: „Bo ten który sądzi, 
ï ten co polewa, jedno są, a każdy swo 
ja zapłatę weźmie według pracy swo- 
jej albowiem Bożymi współpracowni- 
kami jesteśmy; Wy Bożą rolą, Bożym 
Kor. 3.8-9. 

P. Dla czego nie wszyscy kapłani 
noszą jednakowy ubiór? 

©. Chrystus Pan ani Apostołowie, 
nie nakazują osobnego stroju. Ks. 
Wilczek, w teologji  pastoralnej pi- 
sże, że do ósmego wieku, duchowni 
nie różnili się strojem od Świeckich. 
Przytacza też rózkdz papieża Celesty 
na zabraniający używanła duchownym 
odmiennych strojów nawet podczas 
nabożeństw pod karą wyłączenia ze 
społeczności chrześjańskiej. Od ósme 
go wieku we Włoszech poczęto nosić 
czarne sutanny na modę żydowskich 
chałatów, a mnisi nawet różno-dziwacz 
ne kolory i krój powprowadzali do u- 
brań, aby już na zewnątrz okazać, że 
są lepsi od świeckich duchownych, z 
którymi zawzięcie o plerwszeństwo 
wiecznie walczą i w środkach wałki” 
nieprzebierają. Zaś panujący stopnio- 
wo różne naszywki, to guziczki, każą 


.przyszywać, aby tem ha zewnątrz od- 


różnić tych, od których za tytuły pob“ - 
rali pewne sumy. "Dziś pstrokacizna i 
duchownych błaznów sama się źre mię 
dzy sobą o głupstwo, to przywilej no- 
szenia odmiennego stroju. Widzimy 
więc” z tęgo, że choć niby głowy mają 
pomazane olejem, to jednak oleju w 
głowie brak wielki. Lecz przyjdzie 


| czes, kiedy ludowi polskiemu naprzy-- 


krza się wszystkie te błazendy i prze 
stanie zwracąć uwagę na strój, zakrzy 
wiony kijek, rogatą czapkę i inne głu- 
pstwo, a będzie upatrywał w swoim 
przewodniku duchowym cnoty świato 
bliwoświ, pokory, prawdy, sprawiedli- 
wości i miiłosterdzia. Takich też bę: 
dzie powolywał aby mu przewodniczy- 
li i służbę Bożą sprawowali. 

P. Czy taki powołany przez lud ka- 
płan, może ważnie sprawować swój 
urząd? 

O. Jeżeli dla kościoła Rzymsko-Kato- 
lickiego, mogą dostarczać biskupów, 
arcybiskupów, prymasów, kardynałów 
i patryarchów nie Rzymsko-Katoliccy 
monarchowie, jak naprzykład: luterań 
ski Kajzer, arcybiskupa Dalbora, Pra 
wosławny Mikołajuszka. Arcybiskupa 
Kakowskiego, a Austrjacki Franc Jó- 
zef arcybiskupów  Śzeptyckiego, Bil- 
czewskiego, Teodorowicza i innych, 
dla ludu polsyiego w Polsce. Protes- 
tantcy monarchowie: Swecji, Norwer- 
gii, Danji, Anglji, ba! nawet sułtan 
turecki szach Perski, jako Mahometa- 


nie, Japoński Mikado, Chiński syn nie 


ba, jako Buddyści ważnych dostarcza- 
ja biskupów, a ci zaś fabrykują księży 
i jest dobrze, to dlaczegoż by lud pol- 
ski wolny, na wolnej Amerykańskiej 
ziemi, nie miał tych praw, co maja w 
kościele Rzymsko-Katolickim Maho- 
metanie, Buddyści i inne ludy nie- 
chrześcjańskie? . n 

Przecież lud polski jest chrześcjań- 
ski. Od Chrystuca jest powołany do 


spełniania iu na ziemi rozkazów Chry- 
dlateg 


stusowych, 
` ezyni jest ważne, 
twierdzone. Lecz w. 
kiego mają. hyć tacy, J 
święty Paweł w pierwszym e do- 
Tymoteusza w rozdziałach trzecim i 


czwartym. 


O R6ŻNYCH RELIGJACH 
ROZDEZĄPTE 

Przeciwnie organizacja Ezdraszowa 
utrzymywał jedność Diaspory Mono- 
teizm mógł być uprawiany wszędzie, 
synagogi budowaj o wszędzie, węzły, 
które niegdyś łączyły religję z Chana- 
anem, zostały zerwane; Jehowizm był 
niezależny od ziemi — i mógł się stać 
religja świala. Narzędzia do tego celu 
użyczył hellenizm. 


"Za panowania Ptolomeusza II Fila- 
delfa |283-247| Thora przełożoną zosta 
ła na język grecki raczej dla przyczyn 
literackich niż religijnych. Niektóre 
pisma |jak np. przysłowia Salomona, 
mądrość Siradpa| były wprost napisa- 
ne po grecku. Całość tych pism utwo- 
rzyła* biblję Diaspory. Znaczenie tej 
Księgi były niezmierne dla propagan- 
dy i rozwoju naprzód judaizmu, a po- 
tem Chrystjanizmu. Przekład ten zo- 
wie się Septuaginta; rzekomo dla tego 
że Księgi tłómaczyło siedemdziesięciu 
ludzi, ale w' istocie przeto, że biblja 
przeznaczoną była dla 70 narodów, oz- 
naczónych w Genesis. Język Grecki — 
oczywiście nie klasyczny lecz ludowy 
— był językiem siedemdziesięciu ple- 
mion. I w Palestynie Septaginta rów- 
nież się upowszechniła, będąc niemniej 
od biblji hebrajskiej ceniona. żydzi ją 
porzucili później dła tego, że ją przy- 
jał Kościół Chrześcjański — i właśnie 
jej przechowanie zawdzięczamy Kościo 
łowi Chrześcjańskiemu. Powstał nowy 
język grecki, pełny hebraizmów, który 


"później służył i teologom chrześcjańs- 


kim za materjał przy kształtowaniu 
ich terminologji. Językiem greckim pi 
sanag też była! nowa literatura żydowe- 
ka np. pisma Filona żydowina albo póź 
niej Józefa Flawiusza. 

Ta cywilizacja hellenizantów — jako 
mieszanina ełementów wschodnich i 
zachodnich — ważńą jest dla religji z 


tago względu, żę jest połączeniem wia 
ry żydowskiej i filozofji greckiej. Przy 
bierano słowa wiary żydowskiej w sza 
ty filozofji greckiej; za pomocą wy- 
kładu alłegorycznego starano się do- 
wieść, że najgłębsze doktryny filozo- 
fów greckich mieściły się w bibiji i że 
ich nauczał Mojżesz i Prorocy. że usu 
wająe swoje cechy partykularne, reli- 
gja żydowska zachowała jednak niet- 
kniętym rdzeń swój odrębny; jest to 
dowodem jej żywotności, 


mia m 0 PROTESTUJĘY ue. mae. aR 


Przeglądam gazetę. 
— Co? Oferta kata? — A to ciekawe. 
Czytam. 


Kancelarja sejmowa otrzymała w 


pierwszych dniach stycznia następu- 


jaca ofertę: 

„Z dziennika- „Rzeczypospolitej” do- 
wiedziałem się, że w Państwie Pols- 
kiem brak jest wykonawcy wyroków 
Śmierci, to jest kata. Przeto funkcje za 
takowego wykonywać must wojsko, 
czemu ostatnio sprzeciwił się p. mini- 
ster spraw wojskowych, ponieważ bę: 
dącej w mowie funkcji nie przewiduje 
regulamin w ojskowy. 

„Wobec tego ja |imię i nazwisko|, 
były uczeń a następnie egzaminowany 
pomocnik wykonawcy |kata| wyroków 
śmierci przez powieszenie przy sądach 
aus(rjacko-węgierskich, złożyłem na 
rece p. ministra sprawiedliwości w 
Warszawie podanie z okazaniem chęci 
i zgody na objęcie wskazanej funkcji 
w Państwie Połskiem na warunkach, 
podanych w załączeniu. 

„Podańie niniejsze ośmielam się 
przedłożyć z prośba o łaskawe przed- 
stawienie Wysokiemu Sejmowi publi- 
cznego wniosku o wycofanie wojska z 
wykonywania wyroków śmierci na œ 
gobach cywilnych i oddanie wykonania 
takowych na tychże osobach zaprzysię 


żonemu i specjalnemu dő tego katowi, 
który wykona egzekucje przez powia- 
szenie, 

„Nadmieniam, że w razie przyjęcia 


mojego podania złożę przysięgę, oddam 


swe dokumenty osobiste, stwierdzają” 
ce moją tożsamość i przynależność, o- 
raz dokonam ewentuałnej próby mego 
tak ulubionego zawodu. 

„Zaznaczam, że ja, jako taki, wzy- 
wany jestem przez ministerjum spra- 
wiedliwości do republiki Austrjackiej, 
jednak wolałbym pozostać w Polsce, 
i tejże służyć. 

„Dn. 4. L 1925 r. Podpis. 

„W załączniku warunki, na zasadzie 
których zgadzam się przyjąć i chętnie 
wykonywać funkcje wykonawcze wy: 
roków Śmierci w roli kata w Rzeczy- 
pospolitej: 

1. nazwisko i imię moje znane być 
winno jedynie p. ministrowi sprawie- 
dliwości; 

2. uposażenie miesięczne winno rów 
nać się miesięcznej pensji urzędnika 
5-ej kategorji; 

3. bilet wolnej jazdy kl. II do miej: 
sca egzekucji; 

4. udzielanie policyjnej asysty przy 
wykonywaniu wyroków śmierci”. 

Ohydne ... 

Dreszcz zgrozy i obrzydzenia trząsł 
mną jak w chorobie. 

Ohydne : . . Potworne. ,. Czy może 
być coś straszniejszego?! 

Ulubiony zawód |wieszanie ludzi! |... 
Gotów dokonać próby |urzędowi egza- 
rninatorzy ocenią jego fachowość!|... 
Złoży przysięgę |że będzie wieszał na 
każde zawołanie i nie zastrajkuje!|. . . 
Odbierze przysięgę ksiądz z krzyżem i 
ewangelją w ręku... Funkcje urzędo- 
we. Pobory urzędnika 5 klasy | z po- 
datków, które płacę!|.., Pomimo ko- 
rzystnego zaproszenia z zagranicy, 
„wolałby w Polsce pozostać i tejże słu 


żyć” |Polsce służyć! Patrjota!|... 
Okropne ... 


Oferta kata dręczy moje sumienie. 
Nie daje mi spokoju. Nie wiem, jak p. 
minister sprawiedliwości i Sejm, ale 
ja — wolny człowiek i poczuwajacy 
sią do solidarnej moralnej odpowie- 
dzialności z narodem Polak — ja nad 
tą ofertą nie mogę przejść do porząd- 
ku dziennego TU: 

Nie mogę! 


Właściwie — na co się oburzam? 
- Co zawiera podanie? — Ofertę na ob- 
jęcie stanowiska państwowego, na wy- 
konywanie czynności urzędowych, 
przewidzianych w obecnej organiza- 
cji państwa. I nic ponaddto. — Zwykła 
oferta kandydata na urząd. 

Kandydat zaznacza, że jest doświad- 
czonym, egzaminowanym, dyplomowa- 
nym i zawodowym specjalistą. Więc 
cieszmy się, że zgłasza si ęna urząd 
wykwalifikowany fachowiec. Ileż to 
Polska cierpi z powodu dylentantyzmu 
swoich urzędników. 


Zamiłowany w swoim zawodzie. — 
Ależ wspaniale! — Jakąż straszną 
plagą są urzędnicy, którzy zawodu 
swojego nie lubią, a pracują: na urzę- 
dach. wyłącznie dla poborów. Przynaj 
mniej tem osobnik, jeśli zostanie zaan 
gażowany, z zamiłowaniem będzie 
służył Polsce na swem stanowisku! 

Będzie jednem z ogniw dzisiejszego 
aparatu państwowego. Będzie ogni- 
wem podręcznem, zaziębiającem się i 
poruszanem przez inne ogniwa. Bę- 
dzie spełniał funkcje wykonawcze wy- 
roków sądowych. Będzie narzędziem 
urzędowej sprawiedliwości! 

Do polskich władz nadesłał podanie. 
Polskie władze będa go egzaminować, 
polskie władze zaangażuja go do pracy. 
dla Polski ... 

Złoży przysięgę... Chryste! — czy 


jest większe bluźnierstwo?E 

Nie on — to inny: bo gdzie wyroki 
śmierci zapadają, tam muszą one być 
wykonane. Wykonawca musi się zna- 
leść, 

Niema chętnych w kraju, będziemy. 
szukać zagranicą. Damy najkorzyst- 
niejsze warunki — i zawsze kogoś sKu 
simy na tę posadę. Bo kandydat musi 
się znaleść. 

Kto go będzie szukał? kto się z nim 
będzie porozumiewał? kto go będzie u- 
mawiał? — Urzędnicy ministerstwa 
sprawiedliwości, ludzie nieposzlakowa 
mej opinji, może ojcowie rodzin. Nie- 
winne paluszki młodej maszynistki w 
ministerstwie, litującej się nad muchą 
w pajęczynie i cehodzącej do spowie- 
dzi, będą wystukiwać na maszynie u- 
rzędowa korespondencję w tej spra- 
wie. 

A: może niepotrzebnie to wszystko 
piszę, bo Polska kata nie zaangażuje? 

Ałe któż będzie wykonywał sądowe 
wyroki śmierci? 

Nadal wojsko? 

Nasze poczciwe Bartki i Wojtki: ż 
pod cichej strzecliy rodzinnej? Nasza 
młodzież? Nasi bracia i synowie? 

Dość już tego znieprawiania! 

I dziwić się, że kwitnie bandytyzm? 
że wracająca z wojska młodzież jest 
tak często wyzuta z wszelkich uczuć 
litości, bo już nie mówie o miłości, 
względem bliźniego?! 

Dość tego znieprawiania! 

Ani kata, ani wojska do wykonywa- 
nia wyroków śmierci nie używać? 

Jaki sposób pozostanie? 

Fotel z prądem elektrycznym? 

Tylko guzik nacisnąć .. . Można na 
wet z dalekiej odległości . „,. Nic — 
tylko nacisnąć guzik . „ . i człowiek 
stracony . . . Robota czysta . . . Nie- 
winne, nieświadome dziecko może ja 
wykonać ... 


Co zhaczy pomysłowość ametykań- 
ska ... i obłuda! 

Ohydne! ... 

I na to też nie ma naszej zgody! 

I wogóle — poco istnieje u nas kara 
śmierci? Poco znieprawia ogół i jed- 
nostki? Poco poniża nas wszystkich?! 

Poco? Z czyjej woli? .. . W naszej 
wymarzonej wyzwolonej Polsce! 


W chrześcjańskiej Polsce! . . . Mi- 
nisterstwo wyznań religijnych! ... 
Przywileje kościołów! .. . Duchowień- 


stwo różnych obrządków pcha się wszę 
dzie! — Jest niezbędnym czynnikiem 
nietylko w szkole obok nauczyciela, 
ale i przy egzekucji obok kata .. . Ja- 
ki cynizm! 

Z czyjej woli mamy w' Polsce karę 
śmierci? Na kim ciąży za to odpowie- 
dzialność ? 

Kat jest wykonawcą. Coprawda do- 
browolnym — ale tylko wykonawcą. 
Tak się też urzędowo nazywa: wyko- 
nawca wyroków śmierci. żołnierze są 
wykonawcami przymusowymi. Strasz- 
ny gwałt dzieje się nad nimi, gdy zmu 
szają ich do tej „urzędowej” funkcji. 
— Gdzieindziej szukajmy źródła. 

Sędziowie, którzy wyroki śmierci wy 
dają? Więc oni winni? — Też nie: oni 
stosują przepisy prawa do poszczegól- 
nych wypadków. Oni są sługami pra- 
wa, a właściwie inteligentnymi pośre- 
dnikami pomiędzy mądrem objekty- 
wnem prawem a brutalnym i ślepym 


wykonawcą — katem. — Gdziełndziej 
szukajmy źródła. 

Przepisy prawa o karze śmierci? — 
Ależ przepisy ustanawiają i mogą 
zmieniać żywi ludzie — prawodawcy. 
— U nas w Polsce Sejm z Senatem, a 
więc ludzie wybrani przez ogół obywa 
teli. 


Więc ogół obywatełi winien jest, ża 
takich wybiera posłów, którym nie 
śpieszno ze zniesieniem kary Śmierci. 
Ogół jest winien, że od swych posłów 
nie domaga się tego. 


Ale ogół jest ciemny, nieświadomy, 
z uśpionem sumieniem  społecznem. 
On idzie za swymi przywódcami. 


Więc winni są ideowi i moralni wo- 
dzowie społeczeństwa, którzy godzą 
się z tą potwornością, tolerują, a nie- 
którzy nawet w obronie jej stają. 

Najwięcej zaś winni — obłudni po- 
średnicy pomiędzy ludźmi a bóstwem, 
usypiacze sumien ludzkich, tandetni 
monopoliści  chrystjanizrau, przyzna: 
jacy tak dużo praw Cesarzowi i ukry- 
tej za jego plecami Mamonie, że Bogu 
zostawiają tylko obrządki bez treści i 
obowiązków. 

Moje ludzkie i polskie sumienie go- 
dzić się nie może na istnienie w Pol- 
sce i wogóle wśród ludzi kary Śmierci. 

Czując i rozumiejąc ohydę tej pot- 
worności, nie chcę być za nią moral- 
nie odpowiedzialny przed własnem su- 
mieniem, a więc nie mogę jej tolero- 


Najdoskonalszym upominkiem dla najdroższej 


osoby jest czysty djament. 
Dostarczamy przez 4 pokolenia najlepsze 


djamenty. 


Z okazji świąt polecamy nasz wielki skład 
Ssanownym odbiorcom 
NORBERT BERTL 
46 SPRINGFIELD AVENUE, NEWARK, N. J. 


wać i muszę protestować. 

Do tego protestu wzywam wszyst- 
kich, w kim sumienie czuwa. 

Naród polski na karę śmierci nie 
pozwala! i 

Hasło to powinniśmy głosić przy 
wszelkiej sposobności. Przy każdej o- 
kazji uchwalać odpowiednie rezolucje 
do Sejmu. Domagać się od posłów, a- 
żeby wniosek o zniesieniu kary śmier- 
€i w S6jmie postawili i przeprowadzi- 
li. 

Stronnictwa i posłów, którzy ze znie 
sieniem kary śmierci będą się ociągać 
musimy jaknajostrzej potępić i bez- 
względnie zbojkotować przy następ- 
nych wyborach. 

Zwolennik kary Śmierci nie może 
być wybrańcem narodu polskiego. 
Niech raczej ubiega się o posadę kata. 

Nie pozwolimy aby kara śmierci w 
Polsce istniała | 

Jan Wolski. |Myśl Wolna|. 


ZAWIADOMIENIE. 

Nabożeństwa Polsko-Katolickie: 
go Kościoła odbywają się w włas- 
nym budynku 179 Court St., po-- 
między ulicami West i Howard. 

Nauka języka polskiego dla dzieci 
odbywa się we wtorki i czwartki, od 
5-e] po południu do 7-ej wieczorem. 

Nauka religji w każdą 4 Ek: od 
3 do 4-ej po południu. 

„Rodzice powinni korzystać ze spo- 
sobności, | dziatki swoje przysłać do 
szkółki przy Polsko-Katolickiej para- 
fji, aby się nauczyły poprawnie czy- 
tać pisać I mówić po polsku. 

Pamiętajcie o przyszłem pokoleniu 
polsklem i niedajcie mu zglnąć dla 
Polski. 

Uprasza się też rodaków, aby 
przyłączyli się do Polsko-Katolic- 

kiej Parafji. 

Wszelkie posługi aie jako 
to: Chrzty, Szluby, pogrzeby, bied 
ni otrzymują bezpłatnie. Zamoż- 
niejsi składają dobrewolne SAB 


r 


Cen na św. Sakramenta nakła- 
dać nie wolno. Ci Kapłani, którzy 
nakładają ceny, pozbyli się dawno 
kapłaństwa i wypadli ze społeczno 
ści chrześcijańskiej. aj 

Wierni chrześcijanie, niepowin- 
ni z takiemi odpadłymi kapłanami 
mieć jakiekolwiek łączności, ponie 
waż czynności tych kapłanów nie 
zmierzają ku Chwale Bożej, ale ku 
wypchaniu swojej kasy pieniędz- 
mi ze sprzedaży rzeczy świętych. 

Pamiętajcie o tem, że świętokup- 
stwo i świętoprzedawstwo jest grze' 
chem. 

Trzymajcież się zdala od grze- 
chu kupowania św. Sakramentów. 


Ks. Józef .Zielonko.* 
A. KOŚCIUKOW 


Budowniczy | Kontraktor 
Buduje it przerabfa domy, garaże 
14 Highland Terrace,.. Irvington, N. J- 


s" 


Tel. Market 9485 
FR RUSINIAK 
Polska Gospoda, oraz hala na wszelkiu 
zabawy. 


62 JONES STREET. - 


Tel. Mulberry 2199—0395 x 


I. SIEGEL ~ 


FARBY, POKOSTY, OLEJE; . 4 
TAPETY. = 54 
8 CHARLTON STREET, 


przy Springfield Ave., Newark. 


Telefon Market 7239 ` Ę 
JÓZEF ROTH i 
Polsko-Słowacki Plerwszorzędny ` 
MĘSKI KRAWIEC 
Czyszczenie, prasowanie i reperacja - 
naszą. specjalnością, 
132 WEST STREET 
między Montgomery 1 W, Kinney 


WESOŁYCH ŚWIĄT I 


DOBREGO ZDROWIA 


Życzy Całej Polenjł 


E. Salamander 


137 WEST STREET, róg Clayton, 


MARJAN NOWAKOWSKI | 


Polska Gospoda 


26 Broeme ST. 


DR. B. B. MATZ 


Polaki. Dentysta 
3 Belmont Ave. 


Tei, Bergon 3483. 


DR. LEON BANACH 
2834 Hudson Woulevard Jersey City 


| A U a 
Prost sią wszystkich o zwrócenie swej 
uwagi na świąteczne prezenta jako to: 
WIELKANOCNE CZEKOLADOWE 


JAJA I ZAJĄCE 


po. najniższych cenach, a w dobrym 
gatunku. 


Amelung Delicious Ice Cream Soda 
and „Sundea”. 

98 SPRINGFIELD AVE. 

i 12 SO. ORANGE AVE. 


Phone Market 4540 
FRANK L. ADAM 


Asekuruję domy, okna wystawowe, 
Automobile, piece parówe oraz wezel 
kie Inne interesa. 

772 Bread Street, Newark, N. J. 
United States Savings Bank Bldg. 


naw r- Gustownie i- Tanio 
Malarz — Dekorator — Tapicer 
JUŁJAŃ DEGWICZ 


6 Beacon Street. 


8. KOZUBAL 
SKŁAD WĘDLIN | WYRĄB MIĘSA 
192 $0. ORANGF *VFRLIĘ. 


* 


NEWARK, N. J. 


POLSKO - RUSKA APTEKA 
“VAN BUREN PHARMACY” 
550 Market Street, Newark, N. J. 


Tel. Bigelow 5117. 
BIURO REALNOŚCIOWE 


Sprzedaje domy, farmy, loty i różne 
interesa handlowe. 
Pomagam w wypożyczaniu pienię- 
dzy na hipotekę. 
ST. KONIOR 


584 GROVE ST. IRVINGTON, N. J. 


SILVER & STEINBERG 
Zakład Artystyczno-Fotograficzny 
Mówimy po Polsku 


275 Fiftennth Ave., Newark, N. J. 


PZ R O EC 
NIEBYWAŁA OKAZJA NA ŚWIĘTA 


gomograjacy fortepian, 25 rolek 1 ła- 
weczka z fabryki do domu za $225. 
Niewielki zadatek, a reszta na mle- 


sięczne spłaty bez procentu. 


DOLL £ SONS 


561 BROAD ST. NEWARK, N. I, . 


Otwarty do 9 wieczór, 


